
           
 Laurka dla N.Cypriana K. 
 
Coś ty współczesnym zrobił, Panie Norwid 
Że wykrojono ci z nędzy przytułek 
Pierwej niż pomnik? 
Nie bitne armie żadne generały 
Nawet nie służby skurwione zdradami 
A odzew mały - 
Na modlitwy lament: 
Od kraju tego, gdzie kruszynę chleba 
Wynoszą na ołtarz byle innych krajów 
Lizała nieba 
Uchroń nas Cyprianie 
Od gier-patrioty i od po-myślenia 
Od tych, co białe buntują na białe, 
Bez rzucania cienia 
Uchroń nas Cyprianie 
- Amen, 
Tyś przeganiał znad Ojczyzny kute cienie straszydła 
Mościłeś pod Jej głową pióro z anielskiego skrzydła; 
Ona w szlamie Europy oddana przez późnych wnuków  
Z perspektywy kamieni ideał osiadł na bruku. 
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